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Monarchya Austryacka.
R zecz urzędowa.

W  gminie włości  Zielona,  obwodzie S tan i s ł awowsk im,  za łożono 
szk o łę  t rywialna ,  a na wyposażenie jej  obowiązała się r zeczona  
gmina po wieczne czasy płacić każt loczesnemu nauczyc ie lowi ,  który 
t akże  ma pełnić posługę dyaka w Zieionie,  roczna sk ładkę  w k w o ­
cie 50 z l r .  W kwar ta lnych  ratach z góry i dawać  mu oprócz  tego 
50 mcców twarde go  zboża,  a to 1 £ 7 3 meców ży ta ,  25  meców j ę ­
czmienia i 1 2 %  meców łireczki .

We dłu g  sześciole tnich p rzecię tnych cen tego zboża  w najbl iż-  
szem mias teczku t a rgo w em  wynosi  war tość  r zeczonych  cereal iów,  
obl iczonych na pieniądze 137 zł r .  19 kr .  m. k.

Oprócz tego przyję ła  r zeczona gmina na siebie obowiązek  w y ­
s tawić własnym kosz tem budynek szkolny,  zaopa t rzyć  go w po t r ze ­
bne porządk i ,  u t r zy m yw ać  jo równie jak i budynek szkolny zawsze 
w dobrym stanie,  zaku py wać  na opał  szkoły corocznie 2 kubiczne 
sagi pal iwa i dos tawiać  i za ła twiać  po t rzebna p rzy  szkole posługę.

Okazana temi składkami poży teczną dążność ku podniesieniu 
nauki  ludu p o d a j e  c. k. N a m i e s t n i c t w o  z zas łużonem uznaniem do 
wiadomości  p o w s z e c h n e j .

L w ó w ,  l i g o  wrześn ia  1858.

S p r a w y  k ra jow e .
{ A n y k s i c i n a  M a łg o rza ta  j .  — Ża łoba  u d w o ru .  — Nowiny d w o r u  — U kończen ie  in ­
s p e k c j i  w o js k  z  w ią z k o w y c h .  — W iadom ośc i  b ie ż ąc e .  — L o so w an ie  o b l ig a c j i .  — S to ­

sunk i  rzy m s k ie . )

W i e d e ń . 17. września .  Jej  cesa rzew.  Mość najdostojniejsza 
Arc yks iężna  M ałgorzata  zeszła z tego świata w nocy z 15. na 16. 
wrześn ia  o godzinie pół  do 12tej  w Mouza po o t rzymaniu  świętych 
Sakramentów.

—  Z na jwyższego  rozporządzenia  noszona będzie na cześć 
ś. p. Arcyksięzny Małgorzaty,  urodzonej  Księżniczki  saskiej ,  ża łoba 
dwo rska ,  zacząwszy  od dzisiaj 17.  b, m. przez  sześć tygodni ,  a to 
przez  p ie rwsze  dwa tygodnie od 17. aż włącznie do 30.  września  
g ruba ,  a p rzez  osta tnich cz te ry  tygodni  od 1. aż włącznie do 28go 
paździe rn ika lżejsza żałoba.

Gazeta w iedeńska  p i sze :  Orl naszego korespondenta  d r e z ­
deńskiego o trzymal iśmy wczoraj  po południu nas tępującą depesze
telegraf iczną:

„Kró lewska  familia p rze ję ta  j e s t  najgłębszym smutk iem,  a lu ­
dność  p rzyję ła  » naj szcze rszym udziałem to p rze raża jące  posels two 
śmierci  T e a t r a  są zamknię te ."

. —~ Jego  Mość Król L udw ik  Bawarsk i  p r zyby ł  15. b. m. dla 
o wiedzenia Jej  Mości Ccsa rz owy  K a r o l i n y  Augusty z  Mnichowa do 
Sa lzbu iga ,  a dziś odjedzio napowrót .

—-  Dnia 12. ,n . odjechali  Ich Mość Arcyks iążę F ranci szek
Karol  i Arcyksiężna Zofia z Jej  Moscią Królową Maryą saxońską 
z Salzburga  napowró t  do Ischlu.

— Jego cesa rzew.  Mość Arcyksiążę j en e r a ł -g u be rn a to r  F e r d y ­
nand Maxymilian j e źdz i ł  j i , m „aprzeciw dosto jnemu teściowi  
swemu,  Jego Mości Królowi  Leopoldowi  do Komo,  a Je j  cesarzew.  
Mość Arcyksiężna Charlot te  pozos tawa ła  p rzez  ten czas u chorej  
ju ż  wtedy od ki lku dni Arcyks ięzny  Małgorzaty.

•— W y s o k a  inspekeya wojsk  zwi ąz kow yc h  za ko ńcz y ła  wc z o ­
raj szym manewrem polnym pod Neunk i rchen  lus t racyę wojska koło 
Wiednia ,  i odjedzie jut ro na W e l t r u s  do Pragi .  W  W e l t r u s  będą 
z lus t rowane  t r zy  pułki  kaw ale ry i :  huza ry  L iech tens te ina  nr .  9,  d ra ­
goni Króla Bawarskiego  nr .  2gi i dragoni  Wind i schgra tza  nr .  7my 
z przydzieloi icmi bateryami .  W  P radze  p o t r w a  inspekeya dwa dni,  
a 20.  września zakończy się t ak tycznym manewrem.

Dnia Igo  października b. r. o 10. godzinie p r zed  południem 
przedsięwzięte  zostanie 5 te  losowanie obligacyi wiedeńsko-glogni -  
ckicj żelaznej  kolei,  a za raz  potein ciągnieniu Sine losowanie nume­
rów obligacyi loteryjnej  pożyczki  z dnia 4go marca  1854  r o k u  
w p rzeznaczonym na to lokalu,  w bankowym domu w „S i nge r -  
s t r a s sc “ .

—  Litogr. koresp. austr. p i sz e :  Union be/ge należy do rzę d u  
tych dzienników,  k tó r e  usilnie i nie bez  szczęścia  stoją w obronie  
ważnych  in teresów religijnego i pol i tycznego porządku  rzeczy ,  i wal ­
czą p rzeciw zespolonym usi łowaniom materyal izmu.  W  jedn ym 
z ostatnich numerów przy tacza  dziennik ten niektóre ko respon dea-  
cye z  Rzymu zajmujące się sys tematycznie  sponiewieraniem p o tę ­
żnych s tosunków i społcczeńskicgo życia tego miasta wiecznego.  
A chociaż a r tyku ły  le j letonowc l i t erata  f rancuskiego,  About ,  by ły  
właściwym do tego powodem,  odporne  przecież sp r awozdan ia  dzien­
nika tego zj edna ły  sobie wzie tość zasłużoną ,  i odznaczyły się g r u u -  
townoscią w odparciu niegodnych za rz u tó w  i błahych tw ie rdz eń ,  
sk ładając  wymowne  świadec two za p rawdą i s łusznośc ią .  Nie myli  
się z r r e s z łą  koresponden t  w tern, jeśli nieprzyjaciół  katol icyzmu 
posądza o znienawidzenie  mias ta  Rzymu głównie dla panującego 
w nicm ducha katol ickiego.  Dążności  ich są wprawdz ie  rozmai t e  i 
sporne,  lecz w tym jednym punkcie znowu schodzą  się i j ednoczą  
ze sobą j a k  najściślej ,  a jeśli  P roudhon ,  apos to ł  at ei zmu,  zbiegły 
przed wyrokiem t rybuna łu paryskiego u t r zy m uj e  w osta tniem swem 
dziele,  że dla myśl iciela poważniej szego  i g łębszego nie ma innego 
wyboru,  j ak być lub zos tać  al euszem albo katol ikiem,  tedy w zw ię ­
złości  i p rzenikl iwośc i  tego twie rdzen ia  podał  k łuc z  do wyjaśnienia 
r zeczonego  zjawiska,  że wsze lka  r ewolucya j akiegobądź rodzaju ,  
ba r w y  lub odcienia najprzód i g łównie  Rzy mu nienawidzi .  Ś w ia t ły  
kor esponden t  dziennika Union belge rozwi ja  dalej t en pomysł ,  i 
z  ł a twością  zbi ja k rok  za krok iem oderwane ,  częs to  nienależące do 
rzeczy ,  a niemal zawsze j e dn os t ro nn e  pojęcia A b ou fa .  Zwie  go na-  
ślcduikiem Je rzego  Sanda,  k tó rej  to au to rce Rzy m także  nie p r z y ­
padł do se rca,  i k tóra  śród g ruzów  dzielnicy „via Appia“ czuła  się 
n ierównie swobodniejszą ,  niż pod s t ropem kopuły  kościelnej  P io t ra  
świętego.  I nie mogło też być inaczej  u tej  amazonki  nieodgadnio-  
nej, której  duch dziwnej  był  organizacyi  i ca łkiem skażony .  Co j e ­
dnak au to rowie  f rancuscy w tym wzg lędzie  zepsuły,  naprawi ła  to 
lepiej myśląca część dz ienn ika r s twa  f rancuskiego i belgi jskiego,  a 
w ogóle p rzyz nać  jej należy te zasługę,  Ze się nie podała  indyfe-  
r c o ty z m o u i ,  źe r aczej  postawi ła  otwarc ie  i wyraźn ie  tę k w e s t y ę :  
„ Z a  —  czy p rzec iw ? “ i że dążności  rel igi jne —  oddzielne lub 
spólne z kościołem prawowie rnym —  uważa za g łówną pod s tawę  i 
w aru nek  życia  społeczcńskiego i pol i tycznego.  Tenże  kor esp on de n t  
zbi ja przy  tej sposobności  niektóre wiadomości ,  jakie  dziennik In -  
depcnrlance be/gc podał  najnowszemi  czasy o p r zy mn sow em  
ochrzczeniu dziecka żydowsk iego w Rononii itp. Pogłosk i  t ak ie  r o ­
zesz ły  się sz e roko ,  gdyż  wyobraźnia  an t i - ch rześciańsk ich p isa rzy  
j e s t  bardzo bujna,  a j ak  to spos t rzega  Union be/ge. chcianoby Rzym 
podać w niesławę i miasto okrzyczeć  Dżeddą  ka tol icką.  P rz y  tej  
sposobności  wspomnieć  się jeszcze godzi  i o tern, że prasa  s t a w a-  
jąca w obronie kościoła  nigdy broni  t akie j  na swych  nieprzyjaciół  
nie podnosi ,  nigdy nic posługuje się k łamstwem wyszukanem lub 
złudzeniem.  I zką dże  pochodzi  ta widoczna r ó żn ic a?  Umysł  i pod­
niety pos tępowania  jej  muszą być zapew ne  szlachetniejsze i chwa le ­
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bn ie j sze ,  niż urojenie,  j ak ie  się wyległo w g ł ow ie  przeciwników' ,  
niż ich nienawiść i dzikie  p rzesady  powzię te  z niezgodnej  i omyl­
nej nauki filozoficznej.

Zmuszen i wys tąp ić  w  ten sposób ze zdaniem naszem,  nieprze-  
mawiamy tu za samym już Rzymem,  lecz bronimy sp raw y i zasad,  
k tó re  nas  zbl i ska  obchodzą.

Hiszpania.
(W y p r a w a  na  k o r s a r z y .  — D onies ien ia  z  K uby .  — W ia d o m o śc i  b i e ż ą c e . )

M a d r y t ,  7.  września.  W e d łu g  dziennika Novcdaeles robią 
w  Maladze wielkie p rzygotowania do w ypr aw y na a f rykańskich ko r -  
Barzy. Mówią o znacznym ko rp us i e  woj ska i o uzbrojeniu l icznych 
o kr ę tó w  wojennych.  Malaga ma być cent ralnym punktem tej w y ­
pr awy.  Dziennik Corresp. Autogr, po tw ie rdz a  te wiadomość z tym 
dodatkiem,  że hi szpańsk i  i f rancuski  r ząd zgadza ją  się na to w y ­
pr aw ę ,  i że działania maja być ro zpoc zę te  na p r zys z ł a  wiosnę.  Ten  
sam dziennik donosi  dalej,  że j c ne r a ł -kop i l an  wyspy Kuby wys ła ł  
z  rozkazu  rządu cz te ry  wojenne okrę ta  do Tampico  z poleceniem,  
s t aw ić  się pod rozka zy  h iszpańskiego wicekonzu la  a / a c z e j  dyp lo­
matycznego  ajenta,  pod k tó rego  opieką stoją h i szpańscy poddani .  
Do wódzca  es kadry  o t rzym ał  r oz k a z  zachow ać  się neut ra lnie ,  zabie­
r a ć  na ok r ę t  Hiszpanów i cudzoziemców,  i tylko w niebezpieczeń­
s twie  życia lub własności  Hiszpanów użyć przemocy.  W takim r a ­
zie ma natychmias t  donieść o tern r ządowi  w H a w a n i e ,  zkąd 
o t rzym a  posiłki .

Z  Madry tu  te legrafują  pod dniem U g o  w rz e śn i a :  Dziennik 
E spana  pisze,  że fcrolska e s kadrą  zabie rze  na swe ok re t a  woj ska 
p r ze zna cz on e  do w y pr a w y na Maroko.  Je ne ra ł  P r im,  hrabia Lteus 
dowodz ić  będzie wy pra w ą .

Świ ta  Je j  Mości Kró l ówy  zaczyna  w rac ać  do Madrytu,

Anglia.
(U w a g i  d z ie n n ik ó w  n a d  t r a k t a t e m  z Chinam i.  — Morning H e ra ld  t łu m a c zy  b o m b a r d o ­

w a n ie  D żeddy .

Londyn, 14. sierpnia.  Dziennik P ost i H e r o l d  spierają się 
o to ,  komu też  p rzep i sać należy zas ługę o tworzen ia  Ch i n :  lordowi  
Pa ln ie r s tonewi  lub lo rdowi Derby ? H erald  u t r zymuje,  że lord Pal -  
mers ton  nieosiągnąłby nigdy t akiego  t r ak ta tu ,  j ak ugoda z 24,  czerwca ,  
zw ła sz c z a  że pomyślny  ten wypadek p rzypi sać należy g łównie  oglę­
dnemu pos tępowaniu  lorda Elgina.  Z res z t ą  ugoda w T ien Tsin daje 
zachę tę  do nowych  us i łowań w tej mierze.

„Hrab ia  i admi rał  —  pisze T im es  •— zwróci l i  uwagę  swoje  
na nowe obszary  i rozłog i .  O tw o rz y w sz y  na oścież bramy państwa 
n iebieskiego,  doradza ją  t e ra z  Cesa rzowi  j apońskiemu,  by się zacią­
gnął  do poczetu  monarchów cywil izowanych.  Sądzimy,  że tak w An ­
glii ,  j ak i w Ameryce p rzyp i sywano  zby t  wielką ważność konter-  
cyalną wolnego handlu z Japonami ,  k tó rzy  umys łowo stoją j ednak  
wyże j  od Ch ińcz ykó w.“

Na udowodnienie tego twie rdzen ia ,  p rzytacza  T im es  kilka 
p r zy k ła d ó w  gor l iwości ,  z j aką Japonowic usiłują p rzys wo ić  sokie 
znane im kunsz ta  europe jskie ,  gdy p rzeciwnie Chińczycy  są na to 
nie tylko obojętni ,  lecz nadto s ta ra j ą  się zn iweczyć  u siebie nawet  
ślad każdego wynalazku  europejskiego,  j aki  by chciano w kraju ich 
zapro wad z ić .  „Możemy spodz iewać się tego z p e w n o ś c i ą — kończy
T im es  uwagi  swoje  w tej mie rze  *— że lord FJgin ot rzyma to
wszystko z łatwością,  czego tylko słusznie i sprawied l iwie domagać 
sią możemy,  i że j e szc ze  tego roku spodz iewać  się możemy po­
wro tu  jego do Anglii .“

.— O bombardowaniu  D żeddy  pisze mini s teryalny dziennik 
M orning H erald  między in n e m i :

„S um ary czn e  p r ze c iw  mias tu Dżedda pos tępowanie  mogłyby 
potępić takie tylko s t ron n ic tw a ,  k tó re upa t ru ją  w tern wyraźne
z rz eczen ie  się zasady  u t rzymania  Turcy i .  Nasze  t e raźn ie jsze,  jak 
niemniej  dawnie j sze  s tosunk i  do pańs twa  tureck iego ,  niedozwalają 
r z ą do w i  tu r eck iemu wykładać  na złe tego pos tępowania .  Lecz
z  d rugie j  s t rony  wymagają tego s tosunki  nasze,  w jak ich ły fu l im 
pos iadan ia  In dyów zosta j emy ze światem muzułmańsk im,  byśmy s t a ­
nęli  w obronie  powagi  angielskiej  ska rcen ie  było os t r e , 
lecz  bez  okr uc ień s twa  , a doniosłość jego nieograniczy sic 
za pe w ne  Da obrębie miasta bombardowanego .  Główna pobudka 
do rze z i  wysz ła  zapewne od muzułmańsk ich p ie lgrzymów z Indyi,  
k tó r zy  musieli  się ju ż  o tein p rzekonać  dosta tecznie,  że wszelkie  
ich wirzchrzyc ic l sk ie  zabiegi  obl iczone na szkodę Anglii są tylko 
sz a leńs twem .  Można to nazwać  szczęściem praw dziwem,  że wspólne 
żądanie  s t awan ia  w obronie ludzkości  p rzypadło  Angli i ;  każdy b o ­
wiem inny naród  mniej zaprzyjaźn iony od naszego z pańs twem fu- 
r eck iem,  nie t ak ł a two mógłby się z tego wytłómaczyć ,  że w spo­
sób gw ał t ow ny  dowiód ł  potęgi  chrześcinńskie j ,  gdy szło o ukaranie 
zdrady  mnzulmaósk iej .  P rz y zn a ć  to należy władzom w Stambule,  
że  n ieodmówily swej  przy tern p om oc y ;  lecz pos tępowanie  Anglii 
nieinoże w y w rz eć  żadnego w pły w u na n iezawis łość pańs twa  t u r e ­
ck iego,  k tó r e  j e s t  kluczem do niezmiernych  posiadłości  naszych na 
Wschodz ie .  “

Francya.
( W y c i e c z k a  C e s a r z a  do O r y . — P .  B e l ie c o n r .  — Z a rę c z y n y  m a rs z a łk a  C an r o b e r t .  —> 
S ta c y e  o k rę to w e  w  z a to c e  P e c z e l i .  — S ios try  m i ło s ie rdz ia  w  Po r tuga l i i .  — Kole j  
M on tauban .  — W iad o m o śc i  b ie ż ą c e .  — P .  F o u ld  do  B ia r r i tz .  — P r o c e s  leg i tym is tów .  — 
O b c h ó d  imienin A le x an d ra  II. — W y s ta w a  p rz e m y s ło w a  w Dijonie .  — C zynnośc i  w  n o -  

wem  in in is te ryum kolonia lnem.  — V»Ila E ugen ia .)

P a r y ż ,  14. września.  Cesa rz  z panem Wa lewsk im i p re fek ­
t e m  depar t amentu  Landes  robili  p r ze dw cz or a j  wyc ieczkę  z B iar r i t z

na bagni ska w Ory,  po łożone w pośrodku depar t emenfu.  Ja k  wia­
domo da rował  Cesa r z  te bagniste obszary (Mar a i s )  po ukończen iu  
oryenta lnoj  wojny swemu mini s t rowi  sp raw  ze w nę t rzn yc h  w dowód 
swej  szczególne j  łaski ,  ale że wysuszenie i uprawienie  tych bagnisk 
wielkich wymagało kosz tów,  p rze to  kazał  Cesa rz  p rzed stanów czein 
oddaniem tych dób r  osuszyć g run ta  własnym koszlem.

—  F rancusk i  se k re ta rz  pose ls twa w Chinach,  p, Bc llecour  w ie- 
zie f r ancusko-chińsk i  t r ak ta t ,  ale pierwej  musi  j e szc ze  w Marsyli i  
odbyć k i lkodniową kwnrantane.

— Marszałek  Ca n ro be r t  za ręcz y ł  się równie  j ak  i jego ko­
lega, książę Mała rhowy,  z Hiszpanką i dawną  p rzyjaciółką Ce sa r zo ­
wej. Tą na rzeczoną  j e s t  księżna So to  Mayor  należąca do j id nego  
z najdawniejszy cli domów sz lacheckich w Hiszpani i .  Wiado moś ć  o 
łych za ręczyn ac h  sp rawi ła  szczególnie na D w orz e  cesa rskim niemałe 
wrażen ie ,  gdzie od dawniejszego już  czasu rozpowiadano  sobie o 
dwóch s l r o nn ic lw ar h  — o korsy knńskiem i hiszpański ,  ni, a po b r a ­
nie się dwóch najznakomi t szych  ma rsza łków  z przyjaciółkami  oso-  
liistemi Cesa rzowej  wzmocni  wpływ jej i tern bardziej  j e szcze 
ut rwal i .

—  Po inslalacyi posła f rancuskiego , k tó ry stale już  osiąść 
ma Pekinie,  u tworzo na  będzie poddywizya po większej  części  z, l o ­
dzi kanou ie rskich z g łów ną  s t a c j ą  w za toce Petczel i .

—  P a trie  donosi ,  że rząd f rancuski  zamierza  por ty algierskie 
pol iczyć do rzę du  wolnych  portów.

— Rząd portugal ski  oglądając się na j awne sa rkania mieszkań­
ców Lizbony,  ogłosi ł  t eraz  dekre t  k ró lewski  z 3. września ,  według  
k tó rego  wzbron iony  być ma na p rzysz łość  f rancuskim s ios t rom mi­
łosi erdzia  wstęp do k ra ju.  Tc ,  co się obecnie znajdują już  w P o r ­
tugali i ,  poprzes tać  mają na pielęgnowaniu chorych i pełnieniu innych 
usług regułą zakonną przepisanych.  Mianowana też być ma knmi-  
sya pod p rczydcncyą  kardyna ła  pa t rya rch y  w Lizbon ie ,  która zająć 
się ma rozpoznaniem kwes tyi  tej co do s iós t r  tak k rajowych ,  j ak i 
cudzych,  i co do zaprowadzen ia  w gron ie  p ie rwszych  ulepszeń po­
t rzebny cl).

— P rz es t r z eń  kolei żelaznej  z Montauban do Rodcr  należy 
w s tosunku do najkosztowniej szych  kolei francuskich.  W k i ó t c e  od­
dana l ądz ie  kolej ta pod uży tek  publiczny,  a chociaż ma tylko 166 
ki lomet rów długości  l iczy przecież 31 tunelów 21 wielkich mostów 
na rzece  Aweyronię ,  i jeden o siedmiu lukach  na T arn ie ;  w kilku 
miejscach p rzekopano  nawe t  nowe kory to  dla r zeki  Awcyronu.  a 
dawne łożysko  obrócono pod szyny.  Gtówny  tunel  pod .Saint-lgest 
ma 730  met rów długości  pod Cremsac  587,  pod Escandol  er  500,  a 
pod Najac  304.  P ocz ąw szy  od Ns jac  do Montcils p rze jeż dża  się 
w obrębie 8miu tylko ki lometrów lOma tunelami  i p rze z  10 mostów'.

—  Mini ster  pańs twa ,  Fould,  odjechać ma w kró tc e  z Vicby do 
Biar r i t z ,  dokąd j ak wiadomo udał się juz  hrabia Wal ews k i .  I tów- 
nież i p. Ronh er ,  mini ster  handlu i ro bo t  pub l i czny, li otrzy ma ł  r o z ­
kaz s tawienia się w t e raźn ie jszej  r e z y d e n c j i  swego  monarchy .

— Ukończony  ju ż  wiadomy proces,  wy to rz on y  l igi tymis tom 
w Poit iers .  l ’P. de Maille i dc Courzon skazano na 1 i 2 miesiące 
więzienia,  a robofn ików ułaskawiono zupełnie .  Obydwa skazani  po­
padli t e ra z  surowośc i  ust awy bezp ieczeńs twa ,  i mr g ą  być w d r o ­
dze adminis t racyjnej  in te rnowani ,  lub do Aig i , rn  zasłani ,

— Z  powodu  imienin Jego Mości Cesa rza  Alexandra II. od ­
prawiono  dnia 11.  b. iii. w kaplicy rosyjskiego pose ls twa u r oc z y ­
ste nabożeńs two .  Wszysc y  cz łonkowie  ambasady z p. B ’Oubri l  na 
czele byli u' uniformie.  Cesa rz  wysia ł  z swej  s t rony  księcia Ba-
sano i swego  adjntanta,  j ene ra ła  dywizyi  Espinasse.

—  M onitor  podaje sprawozdan ie  o f estynach,  j akiemi  za k o ń ­
czono dnia 9. b. m. wys tawę  p rzemys łową  w Dijonie.  Bi skup z Di ­
jon miał  mowę przygodna ,  poez rm marsza łek  Vai)lant,  k tó ry  zna j­
dował  sio na uroczystośc i ,  nadmieni ł  w p rzemowie pamiętne w y ­
s tawy dwóch  wielkich na rodów w Londyn ie  i Pa r yżu .  Bur mis t r z
w Dijon wspomnia ł  w mowie,  j ak żywy  udział  znalazła  wys tawa ,  
gdyż  w dwóch  miesiącach zwiedzi ło  ją więcej  niż 120 .000  lodzi.

—  Pomimo,  że s tosunki  ludności  w nieaf rykańskich  k o l o n . ach 
Francy i  lepsze są j ak w nplynionych latach,  przec ież  wiele j e szcze 
p o z o s t a j e  do Ż y c z e n i a ,  i p o t r z e b a  a ż e b y  nowe i n i n i s t e r y u m  całą
swoje  uwagę  wyłącznie na te zwróci ło  kwes tę .  T ak  zwana  emi-  
g racya ,  to j e s t  p rzy w óz  cza rnych,  m a być wzię ty  na nowo pod 
ro zwagę ,  a ksi ążę  Napoleon mianował  komisye dla ułożenia r egu la ­
minu dla ok rę tó w ,  k tó re mają za t rudn iać się t r ansp or tem  murzyn ów .

Je ner a ł  Mac Mahoń opuszcza  P a r y ż  w ciągu p rzysz łego t y g o ­
dnia i odjeżdża do Algieryi objąć naczelne dowódz two .  Od nieja­
kiego czasu p racuje j e ne ra ł  codziennie z księciem po ki lka godzin 
a g łówne  zasady n o r  ego adminis t racyjnego sys temu w af rykańskich 
prowincyacl i  s ą  ju ż  us tanowione.  P rzed  ki lką dniami toczy ły  się 
w ininisteryum kolonii  wielkie obrady w k tó rych  mieli udział  ws zy ­
scy szefowie oddziałów i ki lka innych osób a między tymi i p. F e r ­
dynand Barot .  J edn ak  nad u aj waZnicjszemi punktami  n ieprzyszło  
do żadnego s t anowczego  rezul ta tu .

—  Vi11a Eugenia w Biar r i t z  ma być znaczn ie  powiększoną .  
Roboty  będą rozpoczę te  po ndjeździc Cesa rz a  i Ce sa rzowy ,  i z koń­
cem bieżącego ro ku  mają być ukończone.

Włochy.
(P o s ie d z en ie  A kadem ii  delta  C r u s c a . )

F l o ^ e n c y a ,  9. września .  Dnia 5. b. m. odbyła nasza Aca-  
demia della Crusca  publ iczne u r oczys te  zgromadzen ie  roczne,  k tó re 
zaszczyc i l i  swą  obecnością Jego  k rólewicz.  Mość Wielki  książę,
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wszyscy  Ministrowie,  p rzewielebny ix. a rcybi skup F lo rency i  i kilku 
obcych posłów,  miedzy tymi t a kż e  Jego Excel.  baron Httgel.  W i e ­
lebny kanonik Biancbi jako se kr e ta rz  akademii  odczy ta ł  s p r aw o zd a­
nie z czynności  swoich w nptyuionym roku i zrobi ł  równocześn ie  
p ropozycyę  co do nowej  me tody wypracowania  wielkiego włoskiego 
s ło w ni ka ;  mowa jego uzyska ła  wielka pochwałę.  Poezem wieleb.  
kanonik Bini odczy ta ł  bardzo  p iękną m o w ę ,  w pamięć zmar łego 
profesora  F rancesco  del Furia ,  T rz ec ią  muwę miał  Caval ier i  Luigi  
Ventur i ,  ta jny gabinetowy se kre ta r z  Wielkiego księcia,  przeznaczoną 
wspomnieniu zgasłego niedawno członka akademii ,  f rancuskiego p ro ­
fesora Ozanam.  Jego k rólewicz Mość Wielki  książę bawił  aż do 
końca posiedzenia.

W c z o r a j  zaczę ła  się wys tawa  p r od uk t ów  o gr odn icz ych ;  jest  
piękna,  bogata w kwiaty i owoce i z wielkim gustem urządzona.

Assocyacya ku wybudowaniu  fasady tute j szej  ka t ed ry  czyni 
szybkie  p o s t ę p y ;  mówią o 11 000  su bsk ry ben ta ch ;  jeżel i  tak j e s t  
istotnie,  tedy  kosz ta  p rzedsięb ier s twa są więcej  niż pokryte.

Mniej pomyślnie postępuje przeds iębie rs two to w ar z ys tw a ,  klóre 
F lorcncyę ma zaopa t rzyć  w wodę do picia;  bardzo mato osób 
oświadczyło  życzenie,  aby ich domy zaopat rzono  w wodociągi .  Do­
tychczas wiec ma to p rzedsięb ior s two  nie naj lepsze dla siebie widoki.

Niemce.
(W ia d o m o ś c i  b ież ąc e .  — S taw ia n ie  m ostu  na Renie.  — Ż eg lu g a  n a  Kible .)

Temi dniami rozesz ła  się pogłoska w Wroc ławiu ,  jakoby  Jego 
k rólewicz.  Mość książę pruski  na o t rzymane  zawiadomienie o stanie 
zd rowia  J.  M. Króla wyjechał  natychmiast  osobnym pociągiem do 
Berl ina.  Na to oświadcza t e raz  gazeta w ro c ła w sk a  po zasięgnięciu 
dokładnych wiadomości ,  że książę prusk i  w tej chwil i  (15 .  b. m. o 
godzinie 10 p r z e d  po łudn iem!  znajduje się j e szcze  w Lignicy.

F r a n k f u r t ,  13. września.  Uchwałą  związ kow a  z 12go z. m. 
zała twiono wprawdz ie  sprawę względem mostu na Renie w Kolonii ,  
lecz mimo to wnieśli  żeglarze i p rzełożeni  stanu kupieckiego dalszą 
swą Żałobę do zażalenia dawniejszego na k ró lewsk i  r ząd pruski .  
Upewnia ją  przytem , że jeden z południowo-niemieckich rządó w do­
maga się nowego rozpoznan ia  tej sprawy .  Również i sp rawa wzg lę ­
dem Żeglugi na Elbie wytoczona być ma na posiedzeniu związkowein,  
n to p*zy sposobności  zachodzącej  t e raz kwestyi  co do zniżenia ceł  
na Elbie.

Rosya
(Z ja zd  w  W a r s z a w ie  w  o c zek iw an iu  C e s a rz a .  — P o d r ó ż  leli Mość C e s a r s tw a . )

Z  k r ó l e s t w a  p o l s k i e g o ,  12. września.  Mini s te r - sekre-  
t a rz  pańs twa  Króles twa Polskiego,  tajny radca Ty mo w sk i ,  wróci ł  
z P i o t r ko wa  do W a r sz a w y.  Znakomitośc i  k ró les twa  i z sąsiednich 
guberni i  z j eżdżają się w oczekiwaniu przybycia  Cesa rza  do W a r ­
szawy,  a osobl iwie z kąpiel wraca ją  wszyscy.

W e d łu g  dyspozycyi  podróży przyjedzie Cesa rz  temi dniami 
z Moskwy na Smoleńsk  do Mińska,  i w okolicy tego miasta w dobrach 
wielkiego księcia Mikołaja będzie obecnym na polowaniu,  poczem uda 
się do Wi lna,  gdzie j a k  w i ad o m o ,  p rzygo towuje  sz lach ta  wielkie 
festyny.

—  Cesa rz  i Ce sa r zo wa  w teraźniej szej  swej  podróży  wraz  
z Wie lk ą  księżną Maryą,  dostojną swoją  có rką  i nas tępcą t ronu 
Wi r ł embersk iego  opuścili  29.  sierpnia Kos t romę  i za tr zymali  się 54  
wiors t  ztamfnd na lewym brzegu  Wołgi ,  naprzeciw miasta Pies , 
ażeby zwiedz ić  oddaloną z t amtąd  6 wior s t  włość  Korobów,  zamie­
szkaną obecnie p r z e z  po tomków Iwana Sussanina,  k tó rzy  używają  
rozmai tych p ra w  i przywi le jów nadanych im za odznaczający się 
wspan iałomyślny  czyn ich p radziada ,  k tóry poświeci ł  swoje  życie,  
ażeby u ra tować  z r ąk  n ieprzyjac iół  i rokoszan obranego Carem Mi­
chała Fed or owi cz a  Romanów.  Cesa rz  ro zda wa ł  w tej włości  własną 
ręką  honorowe  kaf tany s ta rościc  i czt erem s ta rcom Korobowskim,  
w nagrodę za ich w zo r o w ą  pobożność i moralność.  Dostojni  P a ń ­
s two odbywali  potem podr óż  na paroplywie ,  a p rzeprawiszy  się za 
włość  Kineszmy,  dla ciemnej nocy zarzuci l i  kotwicę,  i dnia 30go 
z rana  ruszyl i  do Niżnego Nowgorodu .  Podczas całej podróży naj ­
dos tojniej szych Pańs twa  zapełniały t łumy ludu obydwa  brzegi Wołgi ,  
wydając radosne okrzyki .  Dnia 30.  sierpnia po południu stanęl i  do­
stojni  Podróżn i  w dobrem zdrow iu  w Niżnym Nowgorodz ie  i zajęli 
p r zygo towane  dla siebie apa r t amenta  na zamku.  Dnia 2 września  
bawil i  dostojni  Pańs two  j e szcze w tem mieście.

Turcya.
(B anda  f a ł s z e rz y .  — K o n iu m a cy a . )

Konstantynopol, 4. września.  Banda fałszerzy,  k tó rych 
ajentka p fzya rcs z to wa na  w osobie pewnej  Mołdawianki ,  p rzebywać  
ma w Syrzc.

—  Dla u regulowania sani tarnego sys temu w Bengazi  wysłano 
Pr *ed k ilką  dniami komisyę.  T ym cz as em  jednak podpadają z rozka zu  
Sanitarnej intendantury wszys tk ie  tow ary  kontumacyi ,  a okrę ta  p rze ­
bywające  Dardanc le  W podróży do Kons tantynopola  muszą p r ze d k ła ­
dać swe sani tarne pntenta,  inaczej  podlegają za p rzybyc iem do s t o ­
licy 10 albo 20dniowej  kwaraotanic .

A z y  a.
(T e l eg r am  indy jski.)

Dziennik O b sen er  z dnia 12. września ogłasza nas tępujący,  
w sobotę,  dnia 11. września wieczorem w East  India House w L o n ­
dynie o tr zymany  te legram :

„G.  F. Edmonstonc,  Esq.  do J .  D. Dickinsona Esq.  India Honse
w Loudynie .

A l a h a b a d  ,  6.  s ierpnia 1858.  Audha.  Kolumna s tojąca pod 
dowmdztwem s i r  Hope G ran ta  dosta ła  się do Fyzabat lu  dnia 29go 
lipca i właśnie w chwili  gdy ostatnie łodz ie  po ws ta ńcó w pr z e p ra ­
wiały się na drugi  b rzeg rzeki .  Ani w Fyzabadzie  ani podczas po­
chodu  kolumny nieprzyszło nigdzie do żadnej potyczki .  Radża Maun 
Singh p r zyby ł  dnia 30.  lipca do angielskiego obozu w Fyzabadzie .  
P o w s t ań c y ,  k tó rzy  oblegali  Szaha Grundzę ,  p rzeprawi l i  się na po­
wró t  p r ze z  Bogrę ,  opuścil i  powiat  Barei l ly i znów połączy l i  się 
z Begumą zna jdującą  się u Radży  w Goudzie.  Cześć pows tańców 
zwróci ł a  się na Su l tampur .  Wszędzie j e s t  pokój.

F yzabad . Kupcy pootwie ra l i  znow u swe sklepy a zaufanie 
wraca powoli .  P rzy  zbl iżaniu się kolumny pu łkownika  Berke ley  
opuściła zatoga warownię Byspur,  i właśni® te raz  burzą  j ą  zupełnie.  
Beni Madhu ma zna jdywać  się w pobliżu Kal iknnkuru  na l ewym 
brzegu Gangesu.

Pó łnocno-zachodn ie  prowineye.  Po wia t  Benares .  W obwodzie 
Ghazepur  i na g ran icy  obwodu Azinglmr  panuje niepokój.  Z re sz tą  
pokój w całym powiecie.  W  obwodzie G o ru kp u r  także przychodzi  
do porządku ,  gdyż posunięcie się naszych wojsk  do Fyzabadu spo­
wodowało  wielką część powstańców zagraża jących  Aimore i P e r -  
gume cofnąć się do Bareilly.

P ow iat AUahabad. W  ogóle zupe łny spokój .  Na pa r os ta t ek  
Brahmaputra  dawano ognia z nad b rzegów Gangesu w pobliżu Dun-  
dery,  właśnie gdy płynął  z Kawnpuru  ku Ka lunkurze .  Oddział  Si-  
pal iów z Madrasu zbu rz y ł  już  te  wsie w pobliżu Dundery ,  z k tó ­
rych  s t r ze lano.  S ta tek  Brahmaput ra  zabrawszy  w Al lahabadz ie . dwie 
dwunas tofun towe haubice i 130 ludzi wojskowej  pol ic j i  pod do­
wódz twem kapi tana Donnely,  odpłyną!  do Bcrge zni szczyć i r oz p r ó ­
szyć łodzie powstańców.  Zabrano 22 łodzie.  W  Manikpurze,  gdzie 
s tało do 800  ludzi z dwoma działami,  opiera!  się nieprzyjaciel .  K a­
pitan Donnely wylądow aws zy  z swemi ludźmi w yp ar ł  ogniem swych  
g rana tn ików wszys tkich  pow s tańców z warowni  i t r zech  pobliskich 
wiosek.  W oj sk ow a  polieya pop isywała  się dzielnie,  a tylko 7 ludzi  
a miedzy tymi 2 ciężkie o t r zymało  rany.  Pows tańcy  utracil i  do 31 
ludzi  w zabi tych.  Ja k  s łychać dowodzi ł  nimi brat  Beni Madhusa.  
Odpędzono ich na pow ró t  do Kal ikunkuru.

P ow ia t Rohilltund. T łus zc za  powstańcza z Audy nadchodząca  
spali ła Tannę  w obwodzie Szadszehanpuru.  W y j ą w sz y  to  miejsce 
i pograniczne ku Audzie położone dys t ry k ta  Pi l ibhi l  panuje w ca­
łym powiecie pokój.  Z po w ia tó w:  Agra,  Mirut,  i Kumaon nie ma 
nic ważnego.

W  powiecie U kopał wielki niepokój.  Pows tańcy  między r ze ­
kami Be tw y  i Fcssy  wzmogl i  się w  liczbę i wpadli  do powiatu Dża-  
lun,  i zag raża ją  miastu tegoż nazwiska.  Oddział  z Kalpi  zos ta ł  mia­
stu w odsiecz wysłany.

Poioiat Dżubbatpur. Tu  panuje pokój pomimo że w obwodzie  
Dcmongh stoi j e szc ze  ki lka oddziałów powstańczych.

Indye centralne i k ra j Radżputanów . Pows tań cy  uciekając 
pod dowódz twem Tan t i a  Topi  i Nawaba Bandy wpadli  t e m i  dniami 
do Meywaru.  Je n e r a ł  Robert s  zw ró c i ł  g łównie na to swoją  uwagę 
aby zasłonić Nus irabad i Adżmir.  Z Bengalii ,  Pendżabu,  N ayn pur u  
i I lydee rabadu  nic nowego.

Afryka.
(Morowa zaraza  w Bengasi.)

W e dłu g  wiadomości  z  Bengasi  z dnia 7. s r oży ła  cię ciągle 
j e szc ze  za ra za  w tem mieście.  Umierało codzicń 7 do 8 osób przy 
ludności  z redukowanej  na 2000  dusz.  W  Trypol idzie  samej i na 
lądzie nie pokaza ła  się j e szcze zaraza .  Dnia 7. odbyło się w zamk u  
Trypol idy  pod prczydencyą  Baszy zg romadzen ie  ciała konzularnego.  
Uchwalono  n iektóre  ro zporząd zen ia ,  ażeby p rzeszkodz ić  szerzeniu 
się za razy.  Kordon,  k tó ry pociągnięto wzd łu ż  zatoki ,  wzmocniono 
regii laanem wojskiem tnreck icm,  k tó re j e s t  upoważnione dawać ognia 
na każdego,  k toby p rzemocą  chciał  wymusić  przejście.  Do Mesurata  
wyprawiono  lekarza ,  ażeby się udawał  na w szys tk ie  punkta ,  gdzie 
jego obecność pot rzebną się okaże.

Doniesienia z ostatniej poczty.
T ry est, 16. września.  Kongres  kolei żelaznej  zo s t a ł  wczo­

raj zamkn ię ty ;  c. k. r adca  sekcyjny pan Gutmanns tha l  miał  mowę  
pożegnnwczą.  Na p r zysz ły  rok zbierze  się kongres  w Gdańsku.  Dziś 
robil i  cz łonkowie kongresu wycieczkę do Pol i  i Wenecyi  dwoma 
parop ływami  Lloyda.  Fes tyn  pożegnawczy  w Be lwederze  był  bar ­
dzo świetny.

M ed yolan , 15. września.  Pod redak cyą  pana Sachet t i  z a ­
cznie wychodz ić  tu wkró t ce  nowa gazeta  z ty t u ł em :  G azet ta ita -  
liana \ p rogram zos ta ł  już  og łoszony;  p ie rw sz y  numer  ma wyjść 1. 
października.

P a r y ż ,  15. września.  Traktat z Chinami nadszedł  już  do 
Pa ryża .

L o n d y n ,  14. września.  Tu te js i  właście iel e pap i e rów  h i sz ­
pańskich chcą za p rzyk ładem swych  pa rysk ich kolegów kor zys ta ć  
z dobrej  sposobności  i wybra l i  bankiera Powieś ,  by pojecha ł  do Ma­
drytu p rzes t r ze ga ć  ich sprawy .

' 1 ' u r y n ,  15.  września.  M ovimenlo  donosi  z Genuy :  Z era n t a  
Asti Sever ino,  podpisanego na tym numerze  dziennika Ita lia  del 
popo/o, w k tó r ym umieszczony byI l ist  Mazziniego do prezydenta
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minis t rów hrabi  Cavour ,  uwoln i ł  sad p rzys ięgłych od zaska rżenia .  
Pomimo to odprowa dzo no  go napowrót  do wiezienia,  gdy Z ciąży na 
nim inne j e szc ze  zaska rżenie .  —  Wiadomości  z T rypo l idy  z 24.  z.  
m. po twie rdza ją  p rzygasanie za razy.

T u r y n , l6g o  września.  G azetta Piem ontese  donosi  w do ­
d a t k u ;  Mniemane odstąpienie Rosyi za tok i Vil lafranca ogranicza sie 
na bezpłatnej  koncesyi  (g ra tu i t a ) ,  dozwalającej  Rosyi  używać pustego 
od dawna  lokalu w dawnych  galarach w YiHafranca na skład pal iwa 
i ż y w n oś c i ;  t aką samą koncesye zrob iono ju ż  p rzed laty r ządowi  
S ta n ó w  zjednoczonych północnej  Ameryki  w za toce Spezzyi .

H a m b u r g ,  16.  września.  P a r o p ły w  „ H a rm o ni a11 odpłynął  
wczoraj  o godzinie  2. pc południu do Nowego Yorku.  W drodze  
nastąpi ła exp!nzya p rochowni ,  p rzyczem ki lku podróżnych  i ma j tków 
poniosło u s z k o d z e n i a .  Prz yc z y n a  explozyi  niewiadomo je szcze .

N ajnow sza  poczta lew antyńska.
(Przyw iez iona  paroptywem Lloyda „Neptun“ 10- b. m. do T ry es tu . )
K o n s t a n t y n o p o l ,  11.  wrześn ia .  Panowie Phot iodis  i Ari -  

s t a reb i  zostal i  usunięci  od funkcyi  r ep r ez en ta n tó w  P or ty  w Ks ię ­
s t w a ch  Naddunajskic i i .  Mówiono t akże  o odwołaniu księcia Kall i -  
maki ,  ale to wątpl iwa jesżcze.  Pa n u  Bark leyowi  miała polecić Por t a  
u rządzenie  podwodnego telegrafu od p rzylądku Hellas do Podes to ,  
zk ą d  ma być p rze d łu żon y  aż do Adryanopola .  Kiazim Bej odjechał  
z  r a tyf ikacyami  t r a k t a tu  względem Ks ięs tw Nadduna jskieh  do Pa r yża .

Sm yrn a, 11. września .  Robią ju ż  p rzygo towania  do z a k ła ­
dania podwodnych  t e legrafów.  P oruczn ik  maryn ark i  angiel skiej ,  
S pr a t ,  rozpozna je  g łębokość  wod y  na Archipelagu i w tute jszej  z a ­
toce.  Ż n iw a  wypad ły  pomyślnie.

Kurs giełdy wićdeńskiej.
Dnia 17. wrześn ia  o p ie rw sze j  godzinie  po południu.

Pożyczka  na rodow a  5%  83V« — 8 3 % .  Pożyczka  z r .  1851 S. B . 5%  91 — 
91 */. — Loinb. wen. pożyczki z 5%  9 4 %  — 95. Obligacye (llugu państw a 5%  
833/,*—8 3 % .  d e t . 4 % % 7 3 % - 7 3 % ,  det.  4% 6 6 % - 6 6 % ,  delto 3% 5 0 % - 5 0 %  
detto  2 % %  4 1 % —42, detto 1% l t i7 4 - 1 6 % .  Oblig. Glogn. z w yp ła tą  5%
97  — — . Detto* O edenburgs .  z wypła tą  5%  9 6 --------------. Detto Pe sz t .  4%
96 — — . —  Detto Medyol. 4%  95 — • — Obligacye indemn. niŻKz. aust r .
5 %  93 — 9 3 % ,  detto w eg ier .  8 2 % —83'%, detto  ga lic .  8 2 %  — 8 2 % ,  delto s ied- 
m iogr.  8 1 %  - 8 2 % ,  detto innych kra jów  koron. 8 5 % - 8 6 % .  Oblig.  bank.  2 % %  
65 - 6 5 % .  Pożyczka  lo ter .  •/. r.  1834 316 — 317. — Detto z roku  1839 133 -  
133%  Detto z r .  1854 1 0 9 %  —1 0 9 % ' Renty Como 1 0 %  — 16% .

G alic .  l ist.  z as taw n e  4%  7 8 —79. — Półn .  Oblig. P r io r .  5%  8 8 % - 8 9 . — 
Glognickie b u/g 85®%— 86 .— Obligacye Dun. żegl.  par .  b"/„ 8 8 - 8 8 % -  — Oblig. 
Lloydy (w  s r e b r z e j  6 %  8 8 % — S8% - 3%  Pr io r .  obi. tow. r z ad .  kolei  Żelazn, po 
500 fran k ,  za sz t .  110— 111. Akcyi bank. narodowego 952 — 953. Akcye 
c. k. up rzy w .  towarzyst .  k re d .  2 5 2 ’% — 2 5 2 % -  Akcye niż. a u s t r .  tow. eskomp. 
1 1 8 -  1 1 8 %  — Detto B udzyńsko-L ineko-Gm undzkie j  kol. 87 — 6 7 %  Detto  
półn. kolei 1 7 2 % — 172*/* Detto tow. kol. żel .  za 500 frank. 2 7 3 %  — 274. 
Detto  kolei ces. E liz .  po 200 z lr .  z wpła ta  30 %  1 0 0 % -  1003 8 . Detto  P o łu d .-  
północn. nicin. komunikacyjnej kol. żel. 9 3 %  — 94 — Detto c isańskie j  kolei 
żel.  100 — 1 0 0 %  Detto Lom b.-w en .  kol. żel. 252 — 252'% Detto Cesarza  
F ra n c  Józ. wschód, kol. żel. 2 0 t % —2 0 1 % .  Detto losy t ry e s t .  1-12V*— 113.— 
Detto tow. żegl.  pa row ej 528 — 529 .  Detto 13. wydania  103 — 103’%. D etto  
Lloyda  350 — 352, Pesz t ,  mostu łańcuch .  57 — 68. Akcye młyna parowego 
wi«d. 84 — 85. — Detto P r e s s b . -T y rn a w sk ie j  1. wydania  18— 19. — Detto  2. 
wydania  28 — 29. E s te rh azeg o  losy 40 z lr .  7 9 % — 7 9 % '  W ind ischgra tza  losy 
26*%—27. — W aldste ina  losy 2 6 % — 27. — Keglevicha losy 1 5 % — 1 5 % .  Ks. 
Sa lm a losy 4 3 % —43 ’/2 S t .  Genois 3 8 % —3 8 % .  Palffego losy 3 7 %  — 38 — Cla- 
rego 39 — 3 9 %

Am sterdam  2 m. 8 4 % .  A ugsburg  Uso 102% . — B u k a re sz t  31 T. 271% - — 
Konstantynopol 31 T .  4 9 4 — . F ra n k fu r t  3 m. 101% 1. — . Hamburg 2 m.
7 4 % .  — L iw u rn a  3 m. 101. — Londyn 3 m. 9 — 58. —• Medyolan 2 m.
101%. —  P a ry ż  2 in. 1 1 8 % . — Cesarsk ich  ważnych dukatów agio 5 %  - .  —
Detto  koron. 13 — 37. Napoleons’dor 8 1 — 2. Angielskie  Sover. 10 6 — — . 
Im perya ł  Ros. 8 7 — 8. S reb ro  — .

Telegrafowany w ićdeński kurs papierftw i weksli.
Dnia 18 w rześn ia

Oblig. d ługa państw a  5%  8 3 % 8 ; losowane obligacye 5%  — ; obligacye 
d łagu  państwa 4 %  °/a — ; 4% 6 6 % ;  3 %  — ; — 2 %  % — ; pożyczka loter

141%  €$
Dnia 4go b m w szczą ł  sie ogień na ł anie S z c z u t k o w s k i  tn , zwanym 

Niwki, w  obwodzie żó łk iew sk im ,  i w przec iągu  jednej  doby ro zsze rzy ł  się na 
70  kw adra tow ych  morgach tak d a lece ,  żc dopiero przekopaniem rowów poło­
żono tamę dalszemu pożarowi.  W inę  przep isu ją  pastuszkom, którzy roznieciwszy 
ognisko dla p ieczenia  z iem niaków, zapomnieli  je  ugasić i ztąd zatliła  się  tor- 
fiasta ziemia tamtejsza.

— Z opisu w dziennikach bardzo pięknie mają wyglądać nowe banknoty 
aifstryackiej waluty. W y sz ły  z pod prasy diisseldorfskiej,  mają pap ie r  u w szy s t ­
k ich  t rzech  kategoryi na 10, 100 i 1000 złr.  b ia ły ,  delikatny i bardzo  t rw ały  
a c o  je  głównie wyszczególnia ,  papier  ma kilka wodnych znaków, które wyraża ją  
po  części  s łowa „aus tryacka  w a lu ta“ (ós te r re ich ische  W ah ru n g J  po części n a ­
z w ę  w artości  banknota, w cyfrach i l i terach  a po części przyozdobienia  w a r a ­
beskach .  D ruk  banknotów je s t  czarny a gdz ien iedzie  z  drukiem czerwonym. B a n k ­
noty  po 10 z lr .  mają czerw oną pieczęć, w  której  widoczną  je s t  l iczba 10 na 
t le  czarnem. Po lewej s tronie  banknota  umieszczona j e s t  figura p rzedstaw iająca  
męzczyznę w sta roświeckim  stro ju ,  który trzym a h e rb  austryaekiego domu i 
berło. Jen iusz  błogosławiąc trzyma ręk ę  nad he rbow ą  ta rczą .  Po prawej stronie 
stoi młodzieniec z cesarskiem  orłem i mieczem a jen iusz  trzym a nad tarczą  
laurow y w i e n ie c , dalej widać księgę p ra w  i ska lę .  Niżej ś rodka  idzie po­
p ie rs ie  Austry i  i znamię Iwa. Na banknotach po 100 z łr .  widać w  wyższej 
częśc i  od środka  w  powie trzu  dwa jen iusze  z he rbow ą  (a rczą  z cesarskim 
orłem w  ręk u  z k o ro n ą ,  b e r łe m ,  jabłk iem  państw a i laurow ą ga łązką  i wstęgą

Główny  Re d ak to r  UH, S s r z e n i a t c a  ffiartyni.

z r .  1834 ; z r .  1839 133% ; z r .  1854 1 0 9 % ;  poż. na r .  z r .  1854 8 3 % .  Ofcl.
banku 953 — Akcye bankowe — . Akcye zak łada  kredytowego 254,   Akcye
kolei półn. po 1000 z łr .  1726%  Anstr.-ft-anc. akcye kolei żela/. , po 500 fr. 
z wypłatą  w ra tach  — ; detto z pełną wplalą  2 7 4 % ;  kolej żelazna lomb -w e n e ­
cka — . Akcye kolei nadciskiej  — Kolej cesarzow y  E lżbiety  2 0 1 % .  Kolej 
połud. póln. komnnikaeyjna 528. Akcye żegtug-j parowej na Dunaju po 500 z lr ,  
— . Akcye żegl.  parowej Lloyda po 500 złr.  _ .  Akcye ni / .szo-austr .  T o ­
warzys tw a  eskompłowego po 500 z łr  — . — Galic. l isty zas t .  4 °  __. Oblijr.
indemn. n iż . -au s tr .  — ; detto innych krajów koron. — ; detto galieyj.  86 J/
detto węgierskie  83 Amsterdam — . A ugsburg  102%, B u k a resz t    —
Konstantynopol F ran k fu r t  — — . Hamburg 7 4 % .  Lipsk — L i w u r n a    !
Londyn 9 58 — Medyolan — — , — Marsylia — . Paryż  1 1 9   .
ces. 4. 6

Przyjechali do Lwowa.
Dnia 18. w rześn ia .

Hotel rosy jsk i:  PP .  Hr. Jabłonowscy L udw ik  i S lan is law . z Tarnow a  ~  
H i\  Komorowski Kazimierz, z W iednia.  — Hr. Dzieduszycki Alex , z  Izydo- 
rówki. — Sobolewski Mik., z Draganówki.  — Czermiński Stan.,  z Mieczy- 
szczowa.  — Ł odyński  Stan . ,  z Milatyna. — L eonard  Paweł,  z Czerniowioc.

Hotel angielski:  PP. Sochocki Antoni i Udryeki Adolf, z W ielk ich  Mo­
siów. — Bułhak Rafał,  z  C zerniowioc.— Hr. Schonfold Adolf i Grenso Juliusz ,  
c. k. rotm., z Gródka.

Hotel Langa:  PP. Hr. Attems Juliusz, Br.  Seenus Theobald ,  Angyal Ka­
rol, c. k. rotm., Wandlmayer T eodor  i Br .  Cramm Wilhelm, c. k. porucznicy 
z Gródka.

Hotel Leszczyńsk iego ;  P .  Iwański August,  z Rosyi,
Dnia 1 9 . września.

Hotel europejski  : PP . L ityński W enant,  z Litwinowa. — S teck i  Adolf. 
7, Srodropolec.  —  Rubczyńcki W .,  7. Ja śn isz c z .— Czajkowski M., z Dusanowa,

Hotel ang ie lsk i :  PP .  Jaw orsk i  Apol., z Ordowa. — Bartm ański  Feli* 
z Tu  dania. — Baricz.ek c. lt. poruez. żand.,  z Krakowa.

Hotel Kuhna : P P .  Palch  Antoni, z J a s ła .— Szemelowski T . ,  adw. kraj. ,  
z Sambora.

Hotel rosy jsk i :  PP .  Garapich  Eliasz, z Zagórza.  — Ł ukas iew icz  Je rzy ,  
z Krakowa. — Dulski E dw ard ,  z I ławczy.

Wyjechali ze Lwowa.
Dnia 18. września .

PP. Gromnicki Józef, de Kijowca. — Melbachowski W ładys  , do Olcxi- 
niec. — Rubezyński W ład .,  do J.iśniszcz. — Szymanowski Franc iszek, do Bo- 
biatyna. — W ojtk iew icz  Jan, do S lry ja .

Dnia 19. w rześn ia .
PP. Hr. Attens J. i B r .  Cramm W ,  c. k. rotm. i Wandlmay or T .,  c. k. 

po ruez . ,  do Gródka. — B a u e r  E dw .,  p rze l .  pow., do B u ezacza .  — Hucher-  
r e i le r  Alex. , c. k. pens.  kap. do Czerniowiec.  — M roczkowski Marek, do 
Przemyśla  — Płolnicki L . ,  do Z ło c zo w a .— Lityński W enan t ,  do L i tw in o w a .— 
Leonard  Paweł,  do Krakowa. — Sobolewski Mikołaj,  do Draganówki.  — S o ­
chocki Antoni i Udryeki Adolf, do Wielkich-inostów.

Spostrzeżenia m eteorologiczne we Lwowie.
Dnia 17 . w rześnia .
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T  E A  T  R .
D ziś  komedye  polskie : „ C h ł o p i  A r y s t o k r a c i 11 w 1 akcie

W ła dy s ł aw a  A n c z y c a , i „ S t a r a  B t o m a i i t y c z k a w e  2 
ak tach ,  S tan is ł awa Bogusławsk iego.

Dnia 18. wrześn ia  1858 roku  wyciągnięto w c. k. u rzędz ie  loteryjnym lwowskim 
nastepujace  piec l iczb:

‘ 80. 40 . 13. 54. 3*.
Przys7.łe ciągnienia nastąpią  dnia 2. i IG. październ ika  1858 r .

k tóra  zaw ie ra  słowa „Viribus u n i t i s ,“ po lewej stronie  j e s t  popiersie  Austryi,  
zw itek  winnych liści i kłosów żyta  i herb  austryaek iego  domu obfitym w ień ­
cem kwiatów otoczony. Po prawej stronie  umieszczony je s t  alegoryczny Dunaj,  
a na dębowych ga łązkach  spoczywa herb  Wiednia opleciony wieńcem z b lu 9 z c z u .  
Banknoty  po 1000 z lr .  mają czerwoną p ieczęć,  n i  prawej stronie  je s t  popiers ie  
n iew ieśc ie  wyobraża jące  potęgę, a na prawo symbol obfitości. Cokolwiek niżej 
spoczywają  po lewej stronie  na t i r c z y :  ko rona ,  berło  1 ga łązka  oliwna a po 
p raw ej  s t ron ie :  róg obfitości z owocami, s ie rp ,  wiosło i laska  M erkuriusza  T ek s t ,  
firma i wyciąg z paragrafu  karnego kodexu są jalc na banknotach monety kon­
wencyjnej tylko z odmienną walutą .  Banknoty  po 10 z łr .  datowane są  z dnia 
Igo  s tycznia  1958 z podpisem dyrek tora  kasy Adolfa S ch ind le ra  a se rya  i nu ­
m er są  d rukowane czerwono.  Banknoty po 100 i 1000 z l r .  datowane są  z dnia 
Igo  marca 1853 roku  z podpisem dyrek tora  Itasy Ignacego Fers tc l .

t -  W  pobliżu Podowic , w Poznańskim znalaz ł  w uplynionym tygodniu, 
ekonom tamtejszego właścic ie la  dóbr , Borowski,  osobliws7.y sk a rb .  O rząc  z a ­
wadzi ł  o kociołek nie bardzo  trosk liw ie  zakopany. Z a ra z  zawiadomił o tein 
właścic ie la  dóbr i znaleziono w kociołku do 600 sz tuk  s reb rne j  monety w wiel­
kości talara ,  oraz  s reb rn e  łańcuszk i,  bransolety,  kulczyki i p ierścien ie .  W szystko 
z najlepszego s r e b ra .  W ar to ść  całego sk a rb u  podają na  6000 talarów .

— Znany członek parlamentu p. T ow nsend ,  wys tępow ał na scenie  w R o­
ches te r  w roli R icharda  U l.  Następnie  występować będzie  w  Otellu.

r/ j  c. k. guli/:, d rukarn i rządow ej.


